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I. ZAGADNIENIA POLITYKI ZAGRANICZNEJ.
1/. PREZES ZH.nfrn-. V/ILNA O SYTUACJI LIT7INOW WILEŃ­

SKICH I AKTUALNYCH SPRAYACH ZWIĄZKU. ”L.Aidas” Nr. 396 z 29. 
VIII.1936 r. Wywiad przedstawicieli prasy z prezesem ZWW dr. 
A.Juszką p.t. ’'Działalność organizacyj litewskich w Wileń­
szczyźnie Jest w dalszym ciągu niszczona”.Streszczenie:

28 sierpnia prezes ZWW dr.A.Juszka Udzielił przedsta­
wicielom prasy wywiadu na temat prześladowania Litwinów w oku­
powanej Wileńszczyźnie oraz na temat działalności ZWW, mówiąc
0 tych sprawach co następuje:

Jak wiadomo działalność lit. organizacyj w Wileńszczyź­
nie w dalszym ciągu jest tępiona, fcczególnie boleśnie podci­
na się robotę Towarzystwa św.Kazimierza, będącego najruchliwszą 
o .ganizacją młodzieży wileńskiej. Mimo, że komunikat agencji 
niemieckiej o zamknięciu Centrali tego towarzystwa się nie 
potwierdził, jednak w praktyce zostało towarzystwo sparaliżo­
wane, gdyż przeszło 150 oddziałów,oczywiście najczynniej szych 
polskie ładze administracyjne juz zlikwidowały. "

Administracja polską usprawiedliwia jak wiadomo takie 
swoje postępowanie rzekomą nielojalnością Litwinów wileńskich
1 niedozvvolonemi tajnemi ich celami, zbliżonemi rzekomo do 
celów Zm. Przecież płk.Bodeński również oświadczył w swym 
znanym wywiadzie, że nie dopuści do organizowania ZWW na admi­
nistrowanym przez siebie obszarze.

Nie naszą jest rzeczą przemawiać w imieniu Towarzy­
stwa sw.Kazimierza, czy jakiegoś innego lite,skiego lub kato­
lickiego towarzystwa w Wileńszczyźnie i usprawiedliwiać ich 
działalność, wiogą to one zrobić same. Jednak te bolesne fakty 
z życia wilnian poruszają mocno wszystkich Litwinów* a zwłaszcza 
ZiW. Dlatego też w sprawie tych faktów się wypowiadamy o tyle, 
o ile one nas dotyczą. Zupełnie z czystem sumieniem możemy pod­
kreślić, że pod żadna postacią nie organizowaliśmy i nie orga­
nizujemy ZWY w Wileńszczyźnie. Nigdy nie zapominając o tem, że 
administracja polska w Wileńszczyźnie pochodzi od gwałtu, musimy 
się jednak liczyć z tą przykrą sytuacją i faktycznymi administra­
torami Wilenszczyzny. Nie mogliśmy się więc zająć prowokowaniem 
ludności ileńszczyzny i organizowaniem wśród niej roboty, podle­gającej karom.

'prawdzie ZWW wciągnęło do swej akcji nie tylko Litwi-

się poszozyeic wielkiem moralnem i materjalnem poparciem 
wszystkich Litwinów i miłą przychylnością państw, w których 
Litwini ci żyją. Przychylność ta przejawia się nie tylko w 
nieutrudnieniu działalności ZWW, lecz również w okazywaniu 
-wielkiej svmpatji dla dążeń litewskich./Rajjaskrawszym przy­
kładem jest ogłoszenie przez Stan Maryland w Ameryce Płn.dnia 
16 lutego jako oficjalnego święta/. Jednak ZYW świadomie pod 
tym względem pomijało Litwinów wileńskich, by nie -wciągać ich 
do roboty, której oczywiście organy polskiej administracji nie 
tolerowałyby. Zarzut polskich władz administracyjnych jest 
więc niczem nieuzasadnionym wykrętem.

Z M  jako n&wskros litewska i patriotyczna organizacja 
oczywiście cieszyła się w szarakiem tego słowa znaczeniu z 
całej^litewskiej i kulturalnej działalności Litwinów wileńskich. 
Żywo śledzą za tą działalnością i sympatyzując jej w granicach 
przyjętych w całym świecie kulturalnym, z m  nie czynił nic coby 
było rh.edopuszc-zalnem.Dla_21.7 i wszystkich Litwinów było wi-

kulturalnej.
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Nie wiadomo co objekty n i e  biorąc można zaraucić n ie  
tylko litewskiemu, l e cz  również katolickiemu Towarzystwu św.Ka­
zimierza, w którem w ie lk ie  znaczenie m iel i  pracujący pod kontro** 
l ą  Rzymu i  arcybiskupa wileńskiego ks ięża .  Dlatego też ZYT*? z 
calem społeczeństwem litewskiem j e s t  przekonane , że polsk ie  

.ladze administracyjne zamykając l i t e  skie towarzystwa kroczą 
dalej  po drodze gwałtu i  prowokacji przeciwko której należy pro- 
testować, skupić wszystkie s i ł y  i  wzmocnić zdecydowanie do walki 
całego narodu l i tew sk iego  o p rzysz ło ść .

Zaznaczyć dalej  należy,  że Z 07 /cale n ie  ma na celu  
oczerniania czy poniewierani a polsk iego  państwa lub narodu jak 
to nam radjo i  ęrasa polska wciąż zarzucają. Dokładamy wysiłków, 
by poznać Polaków objektywnie. To stanowisko j e s t  widoczne 
chociażby z wielu o s ta tn ich  artykułów w "musu V iln ius" . J e ż e l i  
nasz współpracownik w tym względzie trochę wykracza, j e s t  to 
psychologicznie  całkiem usprawiedliwione w obliczu polskich  
gwałtów .

Z 7, również nadal będzie dokładał wysiłków by zachować 
zimną krew i  kroczyć po drodze k u ltu ra ln ej .  Z 7,7 wsuwa, to rów­
nież  w nowej rećekcjis  /ego s ta tu tu .  Ma ię c  na ce lu  wyzwolenie 
s t o l i c y  i-itwy u n o  i  innych okupowanych ziem l i t ew sk ic h .  Z77 
łi)czy wszystkich^ • środkami naukowemi , ł i t erack iem i i  t .p .  
dźwiga świadomość narodową i  podnosi państwową je d n o l i to ś ć ,  
wzoeęa zdecydo,&nie narodu i  p ie lęgnuje  miłość Litwy, a zwłaszcza  
miłosc Wilna. 7sz i k i e  środki buntu, teroru, podstępu i  n i e ­
nawiści są Związkowi obce. Sponie wierałyby one jedynie s łuszne  
i  święte stanowisko Związku i  jego pracę. Nie wmówią tycluńrodków 
Związkowi nas i  przeciwnicy. Szczerze ierzymy, że wykonuje/ś i ę t ą  
pracę łą czen ia  i  wzmacniania narodu i  że przyjdzie czas kiedy  
Wilnu zos tan ie  przywrócone stare miano s t o l i c y  zasłużone w ciągu 
s t u l e c i  i  kiedy s tan ie  s i ę  ono znowu ośrodkiem naszego narodu.
Do tego Związek dąży sam i  zachęca ca ły  naród by zmierzał do celu  
wszelkiemi uczc i  wemi środkami.

Zasadniczych zmian w s ta tu c ie  Z/w niema. Obszerniej  
cmowiony w nim z o s ta ł  jedynie Żelazny Fundusz Tileński,  którego 
jurydyczna sytuacja była w dawnym s ta tu c ie  n ie  zupełnie  jasna.  
Pozostawiając bez zmiany przeznaczenie Żelaznego Funduszu wileń­
skiego oraz zasadnicze postano wienia, wypadło wyraźniej podkreślić  
jego ro lę  w Z / i  u s t a l i ć  ś c i ś l e j s z y  kontakt między naczelnemi 
organami Z i  Z .F ..7. Według przyję te j  struktury prezes Ż.F. 7. 
będzie //ybierany na wspólnem posiedzeniu członków Centralnego 
Komitetu Z 77 i  Komitetu Z.F**. Prezes Z.F. ,7. będzie musiał ko­
n ieczn ie  być członkiem Komitetu Centralnego Z 77. ^ogóle Z.F. 7. 
korzystać b ę d z i e z  praw specja lnej  f i l j i  ZWW i  kierowany będzie 
przez własny komitet.  Kontrolę nad jego pracą sprawować będzie 
prezes Z 77 oraz Centralna Komisja Rewizyjna . Bez zmiany pozosta­
je  również postanowienie, według którego k a p ita ły  Ż.F.7J. będą 
mogły być podjęte jedynie za zgodą Prezydenta. Państwa. Sprawozda­
nia  Z .F .7. będą w z dązltu z tom przedkładane nrezydentowi Państwa. 
Podkreślając swój n iepartyjny i  patr iotyczny charakter Z KI wciąg­
nął j e szcze  do swego statutu  postanowienie,  że w wypadku l i k  1 -  
dacj i  majątek jego przechodzi na rzecz Związku Strzelców Litew­
skich.

, wobec pogorszonej sy tu a c j i  Litwinów wileńsk ich  dzień  
9-gc października obchodzony będzie w r .b i e ż .  szczegó ln ie  żywo.
7 związku z tern, w porozumieniu z większemi organizacjami l i t .  
wydana zos tan ie  do społeczeństwa l i tew sk ieg o  odezwa. Jedńak już 
obecnie można zaznaczyć, że celem obchodu będzie przypomnienie 
gwałtów po lsk ich  dokonanych zarówno 9 października jak i  w dniach 
o s ta tn ic h  i  żądanie praw narodowych dla Litwinów wileńskich.
Jak w la ta c h  poprzednich, tak też  w r .b ie ż .  wywieszone zostaną  
f l a g i  przewiązane czarną krepą, zorganizowane wiece i  odczyty.
0 godzin ie  1 2 - tej  będzie minuta skupienia .  Wieczorem wszystkie  
tea try  w ileńsk ie  i  emigrancki-e- odegrają s p ec ja ln ie  napisaną przez 
P.Gintaiasa  sztukę p . t .  "9 października" wydaną przez Z W Y / .





"Biuletyn Kowieński" Nr. 1496. Dnia 51.VIII.1956 r. Str.3.

Obszerną instrukcję w sprawie wystawienia tej sztuki 
naęisał instruktor teatrów przy M- s twi e Oś laty ' r. 81 ep on a wi e z iu s, 
ki.óry jednocześnie udziela poparcia w tej sprawie. Jak spodziewają 
się zysk z tych przedstawień przeznaczony będzie na F.Ż.W. W 
wielu miejsco\vosciach^obchody uzupehiqne będą koncertami. Ni 
należy wątpić, fc dzień 3 października r.b. będzie całkowicie 
odpowiadał przeżywanym nastrojom.

Zjazd Z.  11 odbędzie się w r.b. w 2v/ykłvm terminie, a 
mianowicie 17-18 października. Komitet Centralny ogłosi wkrótce 
program zjazdu. Na zjeździe zostanie wygłoszone sprawozdanie z 
działalności Związku i ustalony plan pracy na przyszłość.
/A-8/6/.P.

2/. "LIE1UV08 AlDAB" 0 POLITYCE POLSKIEJ. "L.Aidas"
Nr.398 z 27.VIII.1956 r. Artykuł p.t. "mężowie polscy wśród 
sojuszów".Streszczenie:

Wielu ludzi sądzi, że Marszałek Piłsudski uważał za 
swe zadanie troszczyć się o to, by rola Polski we wszystkich 
kwestjach polityki zagranicznej była samodzielna . Po podpisaniu 
paktu z Niemcami polsko-francuski sojusz wojskowy utrzymał się 
nadal. Wielu pclitykó;/ polskich -wierzy dzisiaj, że Polska w 
dalszym ciągu może zmuszać do grawitacją państwa bałtyckie, posta­
wić na kolana Litwę /wciąż jednak bez jsowodzenia/ zatruwają 
stosunki z Czechosłowacją, werbować Jugcsławję i t.d. wszystko 
to jest' gra według zasad tajnej dyplomacji, któremi niewątpli­
wie się zachwyca kierownik obecnej polskiej polityki zagranicznej. 
Marszałek Piłsudski przed śmiercią wyznaczył odpowiedzialność 
za przyszłość Polski generałowi Rydz-śmigłemu. Rwdz-Śmigły wy- 
rósł w doktrynach politycznych Piłsudskiego. Pokojowy jego cha­
rakter nie jest, jak po iadają, skłonny dc nagłych zmian. ’7 z iązku 
Z tern, trudno się spodziewać , ażęby nastąnił jakiś zwrot 
wstecz, jak to piszą niektóre gazety zagraniczne, 0 celach rewi­
zyty generała śmigłego w Paryżu wie tylko on sam. Faktep jest, 
że Polska pragnęłaby wzmocnić swe lotnictwo i zmotoryzować armję. 
przy pomocy kapitałów francuskich. .7 związku z tern podróż gen. 
bmigłego budzi wielkie zainteresowaniev /A-8/29/. P.

K r o n i k a  ,
5/. JAZD p.KATELBACHA. Prasa ryska z 31.VIII.1936 r.: 

Ko.ieńską korespondent urzędowej "Gazety Polskiej" w najbliższym 
czasie opuszcza Litwę. /A-8/25/.P.

4/. ODZlaŁ LIT./Y i i KięDZYNARODG ZYCH KONFERENCJACH 
KOLEJOWYCH. "L.Żinios" z 27. VIII. 1936 r. Dnia 15 września r.b. 
odbędzie się w Moskwie konferencja w sprawie komunikacji Europy 
Wschodniej z państwami zachodnie®!. V7 konferencji tej weźmie 
udział ró,wiież delegacja Litwy i xLotwy. Litwa zamierza również 
’wziąć udział w międzynarodowej konferencji w spra ;ie tranzytu 
w Hamburgu. /A-16/.

5/. DOKOŁA TaRGÓJ KRÓLEWIECKICH. »E. Żinios" z 27.VIII. 
1936 r.:Podc2as otwarcia targów w Królewcu wybitny działacz 
nacjonal-socjalistów pruskich Erich Koch wygłosił przemówienie, 
w którem zaznaczył, że ścisłe zbliżenie z Litwą nastąpi jedynie 
wtedy, gdy ^itwa w zupełności będzie wykonywała statut kłaj. 
pedzki. /A-6/.

I
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III. ZAGADNIENIA POLITYKI WEwNETRZNEJ 
I ZfCIE 5P0ŁEC2NE.

6/. "LIETBVOS UDńó" O LITE ISZCZENIU RAZ /ISK. "L.A." 
i?r. 591 z 27.VIII.1936 r. Artykuł p.t. f!Projekt ustawy o zli- 
tewszczeniu nazwisk1' .Streszczenie:

M-s two Spr.We .nętrznych oprtco -ało przed pewnym czasem 
projekt o przywróceniu nazwiskom ich litewskiego brzmienia.
\i mysi projektu, przewidywano nszv/iskom wynarodowionym przymu­
ście przywrócenie ich litewskiego brzmienia. Po zapoznaniu się 
z projektem Gabinetu Ministrów przesłał projekt ustawy do Min.
Spraw ZewnętrznychdLa poczynienia w nim poprawek i uzupełnień.
>/ związku z opracowanym projektem nowej ustawy, do pracy powoła­
no specjalną komisję wraz z personelem pomocniczym, która badała 
sprawę przywrócenia naz;/iskom ich litewskiego brzmienia. Praca 
komisji została przerwana jedynie na czas wakacyj letnich. Za­
mierzano wydanie słownika nazwisk o brzemieniu literkiem.
Słowniki tezami rżano rozesłać do wójtów gmin, naczelników rewirów policji i in.

Jak dojiadujemy się, w Ministerstwie Spraw Wewnętrznych 
szykowany jest obecnie nowy projekt ustawy o przy róceniu nazwiskom 
ich litewskiego brzmienia. y mysi nowego projektu ustawy pro- 
joktowanem jest zmniejszenie formalności przy przywróceniu 
nazwiskom ich litewskiego brzmienia i nie podejmowanie akcji 
lltwmizowania w drodze przymusowej.

Obecnie sprawa zmiany nazwisk należy do kompetencji 
Gabinetu Ministrów. Jedynie na mocy uchwały Gabinetu Ministrów

:— y,  ̂  ̂" tueiuai #vyuea.tKŁi.mi uxa cncącego
zmienić swe nazwisko. Dla mniej zamożnych zmiana nazwiska jest rzeczą niełatwą.

Rowy projekt ustawy przewiduje sprawę zmiany nazwisk 
przekazać kompetencji Ministerstwa Spraw Wewnętrznych. Od chcą­
cych zmienić nazwisko nie będzie pobierana specjalna opłata.
Pi zg :.idy v«nom jest załatwienie sprawy w ton sposób, by mający 
nazwiska wynarodowione sami_mogli zatroszczyć się o ićh zmianę.

Sprawa przywracania naz "iskom ich brzmienia litew­
skiego pra.wdopodobnie będzie w dalszym ciągu kontynuowana, 
ponieważ jest ona korzystna, np. tvm, którzy dobrowolnie zechcą zmienić swe nazwiska. /C-l/1/. *

7/. »XX AMŻIOó" 0 POTRZEBIE LITE.'SZCZENIĄ B0GRAJJIC2A 
I mIasT w LIT ;IE. "XX Amżius" Nr.54 z 26. VIII.1936 r.: Artykuł 
J.Zydrunasa p .t. "Zlitewszczmy nasz kraj".Streszczenie:

li twin jest z natury przywiązany do roli i niechętnie 
szuka zatrudnienia, w hadlu lub przemyśle. Są jednak jeszcze 
dwie dziedziny, ^zie ziemia litewska pozostaje w rękach nie 
Litwinów. Są to śródmieścia większych miast i miasteczek lit. 
oraz ziemie położone nad granicami państwa. 0 ile stan taki 
tr *ac będzie nadal, to śródmieścia pozostaną w rękach obcych. 
Fakt ten utrudnia niezwykle handel rozwój litewskiego, gdyż 
Litwini nie mogą na dogodnych warunkach wynająć lokalu w 
śródmieściu. Litwini powinni więc wyzykkać obecną konjunkturę 
i troszczyć is o nabycie nieruchomości w śródmieściach. Podob­
nież Litwini powinni się osiedlać v miejsco -ościach pogranicz­
nych, gdyż niema nic niebezpieczniejszego dla państwa, jak 
posiadanie na pograniczu miejscowości zamieszkałych przez 
ludność innej narodowości. /C-35/.
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8 / .  "L.aIDAo" 0 rbAtóZLlm. 8SJME. "L.Aidas" N r .374 z 
28. V I I . 1336 r .  Artykuł p . t .  ‘’Przed zebraniem s ię  przysz łego  
Sejmu.” S t re s z c z e n ie :

Nov/y Sejm będzie znacznie  s i ę  r ó ż n i ł  od dawnych. Będzie
to przedewszystkiem p rzed s taw ic ie ls tw o  narodu, a n ie  p a r t y j . 
wp zwołanym Sejmie n ie  będzie już k ł ó t n i  i  poła Janek, gdyż posło­
wie są wybierani przez ca ły  nc ród, a n i e  przez pojedyncze p a r t j e .
Nie będą oni z -aązan i  żadnemi zobo iąz«niami p a r ty jn e m i .  Łatwo 
im tez  będzie  zna leść  rspólny język .  Nc wo o branemu Sejmowi n ie  
będzie  po trzebna  tez  d ługa procedura komisyj d la  rozważania ustaw, 
i  uzgadniania^p glądow p ar ty jnych ,  jak to  było dawnie j .  Nowy s t a ­
t u t  sejmU musi odpowiadać duchowi nowego przeds t a v / i c i e l stwa' 
narodowego. Chodzi o to ,  by nowy sejm p o t r a f i ł  pracować prędze j  
i  zgodnie j  n iż  poprzednie sejmy. Należy powitać nowy sejm z należnem 
mu zaufaniem i  szacunkiem. Będzie on bowiem symbolem je d n o śc i  
narodu, przyczyni s i ę  do scernentowania wewnętrznego narodu, wzmocni 
jego odporność przed  szkedliwemi wpływami obcemi, a tern samem 
•vz.,iocni podstawy n ie p o d le g ło ś c i  i  odrębności  Litwy. / C - 3 / .

K r o n i k a  .
9 / .  LICZBA NO /JfCH SŁOCfłACZf ... /EśdZfCB UCZELNIACH.

L .Z in io s"  z 29. V II I .1936 r . :  pc kance lar j i  uniwersytetu wpłynęło 
160 podań nowych studentów o p rzy ję c ie  i  75 dawnych słuchaczy.
Do i n s t y t u t u  Pedagogicznego złożono 130 podań, Aielu maturzystów 
zamierza wstąpić do I n s t y t u t u  Handlowego w-Kłajpedzie .  /C -1 7 / .

1 0 / .  DOKOŁA OT.t^RCIA oEJmU. "Sekrnadienis" z 3 0 .V II I .36 r.:  
w n̂ov/ym Sejmie n ic  będz ie  s t a ły c h  komisyj d la  rozpa trywania 
różnych spraw, Jak to było dawnie j .  2a każdym razem gdy wyniknie 
po trzeba  komisje będzie wyznaczana ad hoc. Do p i e r /szych prac 
sejmu będzie  n a l e ż a ł a  sprawa ynagredzehia  członków sejmu. Człon­
ka wie niezajmuJący s tano  i s k  w urzędach państwowych, mają utrzy­
mywać po 900 l i t ó w  m ie s ięczn ie .  Członkowie zaś mający posady w 
u rzędach  państwowych- będą p o b i e r a l i  za pr  cę w Sejmie wynagrodze­
n ie  jak  za obowiązki drugorzędne . /C - 3 / .

11 / .  aREoZTŁ .v/SR0D K0mUNIST(5 ,'/. "L.Żinios" z 28. V III .36:
26 s i e r p n i a  dokonano w Kownie rewizwj u kilku komunistów, przyczem 
kilku aresztowano. /C -9 / .

1 2 / .  PONO /Na REJESTRACJA TOwARZfSIjV. HL .Ż in iosn z
2 7 . V III .1936 r .: v? M-stwie Spr. Jewn. zarejestrowano ponov/nie 
ponad 230 towarzystw. /C -2 0 / .

1 3 / .  ZmI aM  PERSONALNE / POLICJI. "L.Źin." z 2 7 .VIII.
1836 r .  ; Naczehik p o l i c j i  w fiłkomierzu Maczynskis przeniesiony  
z o s ta ł  do Koszedar, zaś naczelnik p c l c j i  w Koszedarach Lewickis  
do YJiłkcmisrza. /C -1 4 / .P .

1 4 / .  SUBSfDJA DLA LEKaRZ*. "L.Żinios" z 2 7 .V I I I .36 r .:
Rząd wyznaczył subsydja d l a  23 lekarzy ,  którzy o s ie d lą  s i ę  w 
okolicach  wskazanych przez M-s two Spr.’/Zewnętrznych. Część s ta ­
nowisk z o s ta ła  już obsadzona./ C - 2 1 / .

1 5 / .  OT żaRCIE AKaDĘkJI ,/ET£ft¥NARJI. "L.Zinios" z
28. V II I .1936 r . :  Z a tw ie r d z o n y  z o s t a ł  przez P r e z y d e n t a  państwa 
s t a t u t  akademji wetervnarji w Kolnie .  Akademja z o s t a n i e  otwarta 
YJ bieżącym roku szkolnym. Nauka w akademji będzie t r  wała pięć  
l a t .  /C -2 1 / .

1 6 / .  NO ,E PRZEPIĆ* DO QoTA’Jtf 0 TOwaRZŁBT./ACH. "L.Żin." 
z 2 8 .V III .1936 r .: M,stwo &pr,v/e«n. o p ra c o w a ło  nov/y projekt  
u s t a w y  o p r z e p i s a c h  dc u s ta w y  o o r g a n i z a c j a c h  i  t o w a rz y s tw a c h .
P o j e k t  z o s t a ł  p rz e s łan y  dc Redy Państwa, /C - 2 0 / .





"Biuletyn Kowieński" Nr. 1496. Dnia 31. VIII.1936 r. 8tr.6.

17/. NCb*A udTA.,a PAS3PGRT0.7A. "L.Zinios" z 28.VIII.
1936 r. : Nowa ustawa paszportowa zostanie uchwalona przez 
Sejm, który się zbierze 1 września. Projekt ustawy został roz­
patrzony przez Gabinet Ministrów i Radę Państwa, lecz nie został 
jeszcze definitywnie przyjęty. Projekt ustawy o uzyskaniu oby­
watelstwa zostanie również przesłany do Sejmu. /C-l/1/.

18/. OLaBKa./IENIE 6-CIU ROLNI KO';/ BIORĄCYCH ODZIAŁ 
A ZamIEBZKaCH SD /ALBKICH. "L.Zinios" z 28. VIII.Ł1936 r.: Aktem 
Prezydenta Państwa darowano kary 6 rolnikom suwalskim, którzy 
byli osądzeni w związku z zamieszkami w SUwalszczyźnle.Rolnicy 
ci składali podania o ułaskawienie. /C-4/3/.

19/. DYmIgJA GUBERNATORA KŁAJPED2KIEG0 KURKADSKASA.
Prasa ryska z 51.VIII.1936 r.: Z miarodajnych źródeł donoszą, że 
w najbliższych dniach gubernator kłajpedzki K^rkauskas opuści 
swe stanowisko. Gubernatorem kłajpedzkim zostanie mianowany 
starszy rejent hubilus, członek centralnego komitetu Związku 
Tautininków. /C-16/. P.

20/. OŁi.SKnflSiMlE 4 HI TLE R0/CC//. "L.Zinios" z 28. VIII. 
Ió36 r.: Aktem Prezydenta Republiki zostali ułaskavdeni 4 
skazani w związku z procesem hitlerowckim więźniowie: były in­
spektor szkolny dyrektorjatu kłajpećzkiego Kurmis, Peterait 
Lutz i Tabaszus. /•/ swoim czasie zostali cni skazani na trzy 
lata ciężkiego więzienia. /C-łl6/. p.

VII. 8PRA/Y KŁaJPEDZKIE.
K r o n i k a  .

21/. DOmaGANIE SIE RC jNYCH PRaW DLA JEZYKA NIEMIECKIEGO 
**’ INSTYTUCJACH KŁaJPEDZKICH. "L.Naujienos" z 26.VIII.1956 r,:
’•7 tych dniach prezes Dyrektorjatu kłajpedzkiego Baldżius od­
wiedził Gubernatora Kurkauskasa i w imieniu Dyrektorjatu wyraził 
życzenie, by w centralnych instytucjach kłajpedzkich wprowadzono 
obok języka litewskiego równolegle język niemiecki. Baldżius 
chce, ażeby we wszystkich instytucjach centralnych, jak 
poczta, kole je i t.ji. język niemiecki był równouprawniony z 
litewskim. Dopiero wtedy statut kłajpedzki, według Baldżiusa, 
byłby wykonany w zupełności .

"L.Naujenos" atakują ostro to wystąpienie,, zaznacza­
jąc, że Niemcy chcą i w instytucjach centralnych prowadzić 
akcję niemczenia Kraju Kłajpedzkiego4 /C-l/.P.

VIII. Z ŻYCIA LITJNCj.; I PRASY LITEWSKIEJ 
A wILNIE.

22/. "VILN.Z0DIS" 0 SYTDaCJI LIT .INO;/ WILEŃSKICH. 
"Viln.Zodis" wr.32 z 51.VIII.1936 r. Artykuł pt. "Każdy kij ma 
dwa końce".Streszczenie:

Coraz to nowe oddziały , czytelnie, spółki rolnicze 
przestają istnieć. Pisma lit. wprowadziły nawet specjalny dział 
kroniki p.t. "Zamknięte" "Zavdeszone". Dział ten wciąż jest 
pełen bolesnych dla Litwinów wiadomości. W niektórach miejscowoś­
ciach już niemal nie zostało żadnych organizacyj lit. Tak np. 
w gminie gierwiackiej, $zie w każdej niemal wiosce działały 
2j3 lit. organizacje, dziś ĵ uż bodaj niema ani jednej. Litwini 
się smucą, lecz za tc niektórzy Polacy, z właszcza tak zwana 
inteligencja wiejska: urzędnicy, księża, nauczyciele, obszarnicy 
cieszą się i zacierają ręce, twierdząc, że przyszedł kres lit. 
agitacji / a w duszy myślą: i litewskości/.
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 ̂ . 5 i to  ka i raca kulturalna  poza s ;em bez po średni em
zaoaniąa, poaegającem na zagrodzeniu drogi wynarodowieniu Litwi- 
now, miała również zadanie pośrednie, a mianowicie wychowy­
wała os ieccnych kulturalnych obywateli dla państwa. -.7 ciągu 
16-18 l a t  cd zakończenia wojny z te j  misjonarskiej pracy wy­
rós ł  „ le lk i  gmach oświaty i  kultury  Litwinów. 7 każdej niemal 

wsi szkoła, czy te ln ia ,  organizacja młodzieży. Obecnie organi­
zacje l i tew sk ie  są zamykane, zaś działacze oświatowi zmuszani 
do ustępowania z terenu pracy. Kto teraz zajmie ich  miejsce?
7 gminie gierwiackiej próbuje się zakładać jakieś  polskie orga­
n izac je  ludowcow.^Jednak organizacje te nie będą tam m ia ły  po­
wodzenia. .ięmszosc _ młodzieży l i t e w s k i e j  nie '.'stępuje do pol­
skich org&nizacyj nie tylko z powodu nieznajmości języka, lecz 
z zasady, czując s ię  l i tewską.

y  l i tew sk ie j  wsi może skutecznie dzia łać  tylko l i tew ­
ska organizacja .  Ci przedsta wiciele społeczeństwa polskiego, 
którzy spodziewają s ię  korzyści d la  Polskiego Państwa z l ik .  i d a c j i  
l i tew sk ie j  roboty oświatowej, podcinają jedynie gałąź, na k tórej  
sami siedzą. /H -2 /5 / .

K r o n i k a  .

KONPIisK/ilki "VlLNIsUti 240DXC". "Viln .lodis"  z
'i
'Pogłoski

27 .V I I I .1956 r . i  2 rozporządzenia s ta ro s ty  grodzkiego w - l i n i e  
skonfiko any zo s ta ł  »Viln.Żodis» Nr. 29 za Artykuł p . t .
o reformie ro lne j" .  /H-4,/5/.

24/. FałDuiBCibkia KblĘ/y. »Viln.Żodis" Br27.VITI. 
io56 r .  : f roboszcz w Dziew ieniszkach ks^iedgowd przeniesiony 
zo s ta ł  do Rctnicy, zaś proboszcz . Rctnicy k s .Januszevdcz dc 
Dziewieniszek. Ks.F.Niewiera przeniesiony zo s ta ł  z RzesZy do 
Forudxraina. Nowe wyświęcony ks.Pana os wyznaczony zo s ta ł  na 
wikarego w Ej szyszkach wraz z ks.Tarasewiczem. Były wikary 
w ttjszyszkach ks.E.Bosys wyznaczony zos ta ł  na kapelana giimiazium 
l i t .  w i i n i e .  /H-5/ .  ' '

x




